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W i a d o m o ś c i  k r a i o w e .
Z c  L w o tva . — C. K. Rząd kraiowey o- 

Slasza następujące
U w i a d o m i e n i e :

Istotne kor zyśc i , nadarzone obiegowi p ie 
niędzy w owych P r c w in c y ia c h , w których ze 
strony oprzywi le iowanego Austryiackiego Ban- 

na ro d o w e g o ,  w dnia  iwszym W rześn ia  
Ł. Kassy tnieniaiące o tworzone  zostały,  oso-

liwie zaś korzyści  wypływające z żywszych 
czynności z Stolicą , skłoniły Dyrekcyię  ban- 
nową , aby podob neż  Instytuta tnieniaiące tak
że we L w o w i e ,  L i n e u ,  G r a c u ,  i T r y i e -  
s c i e ,  do mieniania banknotów na monetę n ie 
zwłocznie u tw orzyć ,  i takież same urządzenie  
dla Lombardyi w M e d y i o l a n i e  zaprowadzić,  
t rzlędem czego w czasie dokładnie jsze rozpo
rządzenie  nastąpi.

Z zezwoleniem Wysokiego  Rządu  zacznie 
się mienianie w pomienionych czterech mia
stach dnia 1 4- Grudnia r. b. i sprawowane  
bedz is  tymczasowo we L w o w i e ,  L i n e u  i 
G r a c u  przez  tameczne C. K. Hassy rewersów 
wykupuiących , a w T r y i e ś c i e  pr zez  C. K. 
Kassę kamera lną ,  w imieniu Banku i pod  p r z e 
wodnic twem Dyrekcyi  bankowey.

W  pomienionych więc Hassach mieniane 
będą od dnia r z e c z o n e g o :

a) Banknoty wszelkiego ga tunku na konweu-  
eyyną monetę srebrną,

b) Srebrna moneta k o n w enc y jn a  wszelkiego 
gatunku na banknoty,  nakoniec

®) Banknoty większe na tanieysze i od wr o
tnie.
Pomieu ione  Kassy będą wprawdzie  sta- 

ł ać s i ę ,  a b y  pot rzeb ie  handlu iak naylepiey 
dogadzać,  wszelako Dyrckcyia bankowa nie- 
Oioże brać na siebie bezwarunkowego obo
wiązku ,  ażeby' oprócz W i e d n i a  każdemu 
Ogłoszeniu się zadosyó uczyni ła ;  lecz tnoze 
tylko z a p e w n ić ,  ze według dozwalani® sił 
Kassy, zadane summy w banknotach albo w 
monecie konweneyyney na Prowincyiach  wy
da wanemi będą.

O r a z ,  dla ułatwienia związków ze Stoli- 
czyni się rozporządzenie ,  aby za z łożeniem 

Hi u b  , tysiąc złotych Reńskich waluty banko
w e j  wynoszących lub przewyższających,  w tu- 
tfey.szey Hassie ce n t r a ln e j  assygnacyie bankowe

na pomieuione  prowincyyne  Hassy mienia iące ,  
w  tych zaś assygnacyie na tnteyszą Hassę cen 
tralną podnoszonemi bydż mogły.

Assygnacyie wydawane będą według  żą
dania na wypłatę za okazaniem,  lub w w y -  
znaczonych terminach zapada iących , zaś do
p ie ra  po nadeyściu uwiadomienia o tern (avi- 
so) uiszczane będą.

Za wydawanie takowych assygnacyi p ła 
cić się będzie t e r a z ,  we  L w o w i e  t rzecta , 
w T r y i e ś c i e  czwarta,  a w L i n c u  i  w G r a 
c u  szósta część procentu.

W  W i e d n i u  d. 26 . Listopada 1 8 1 8 .
J ó z e f  Hrabia D i e t r i ch s t e i n , 

Guberna tor  uprzywi le jowanego An- 
stryiaekiego Banku narodowego. 

J an  Henryk Kawaler de G e y  m a i l i  e r ,  
Zastępca Guberna tora Banku.

Ja n  Marcin P a  c h e r ,  
Dyrekto r  Banku.

W i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e ,
O o r a z  p o li ty c z n y  r o ż n y c h  P a ń stw  w  

m iesiącu  Październiku I S 18 .

A u s t r y i a .  Uroczystość imienin naszeg© 
wielce ukochanego Monarchy ,  także i w nie-  
bytności Je go  obchodzono w W i e d n i a  ró w
nie iako i po wszystkich miastach Prowincyy z. 
nayżywszem uczuciem, należnem od Ludów Pa-  
nniącemu , który n ie przerwanie  czuwa nad i ch  
dobrem. Swczególniey zaś celowało w tym r o
ku miasto B r y n ,  gdzie przy stosownych uro-  
czystcśsiach i na jg łośnie jszych  oznakach pa-  
tryiotyzmu , J e g o  Cesarzowicowska Mość Arcy- 
Xiąże  Nastęjoca t r o n u ,  założył kamień węgieł - 
ny do pomnika , maiacego się stawiać na g ó 
rze F r a n z e n s b e r g ,  a poświęconego od S ta 
nów Morawskich i Siązkich czczci panowania  
F r a n c i s z k a  Igo i walecznym czynom J e g o  
woiówników.  N.  Cesarzowa Jmó wyiechała do- 
M o n a c h i i u m  aby na Królewskim Dworze  N'  
Gyca swoiego czekała na przybycie  Swoiegcr 
IN. Małżonka. N. Cesarzowa Rossyyska Matka,,  
zaszczyciła obecnością Swoia miasto r a g ę „ 
k torego  mieszkańcy ,  acz w krótkim czasie te go  
pobytu  , zachwyci l i  się cnotami tey wspania łey  
Monarchjni  (Siostry p i e rwsżey  Małżonki IV,. 
Pana ,  E I ż h i e  ty  Wir iemberskiey).—  Pamiątkę-
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bi twy pod L i p s k i e m  obchodzono w W i e 
d n i u  w P r a d z e  i t. d. w sposób iey godny.  — 
W  P r a d z e  B r y n i e  i we L w o w i e  odpra
wiały się Seymy Stanowe.  — Mouerchi ia  Au- 
stryiacka utraciła w ciągu tego miesiąca kilku 
Męźow celujących znaozenieuui  talentami . is- 
Ło t o :  Hrabiego de T h  u r n  i H o  h e n  S t e i n ,  
Xięcia  Biskupa T r  y i e  n t e ń s h i e g  o ; Opata 
funduszu M e l k ,  Antoniego R e y b e r g e r a ;  
R adcę  S tan u  i Konfereneyi  H u d e  l i s i a ;  Nay- 
wyższego Sędz iego Ziemskiego , Barona de 
A i c h e n  i malarza dzieiów i laudsznftów J ó 
zefa Ab l a .

N i e m c y .  Wydzia ł  woyskewy Związku 
Niemieckiego rozwiąza ł się po ukończonych 
p r a s a c h ;  A u s t r y i a i P r u s s y  oświadczyły 
gotowość  powrócenia  Związkowi Niemieckie
mu twierdzę M o g u n c y i ę  wraz z K a s s e -  
l e m  i K o s t i i e i me i n .  Pose ł  O l d e n b u r s k i  
de  B e r g  odczytał  światłą rosprawę o p r a w a c h  
tyczących się wolności druku , istnących w roż
nych Państwach Związkowych.  Złożono Kona- 
inissyię, która ma dać zdanie o przytoczonych 
zasadach i urządzeniach.  —  W  H a n n o w e -  
r z e  i w Xięz twie  M e k 1 e n b u  r  g s  k o - S z w e- 
r  y ń s k  i e m , rozpisano Seymy. —  P.  K o c e- 
b u e  przegra ł  proces z Radcą Stanu L u d e n  
O wiadomą sprawę bu l le ty nu .—  Także i uczo
ny  świat Niemiecki  poniósł  w tym miesiącu 
stratę,  którą uczuł głęboko.  Nadmieniamy tu 
tylko o zgonie dsyóch celuiących Pisarzy , to 
iest  o przedz iwnym nauczycielu młodz ieży C a ua- 
p e  i o równi® sławnym mówcy iako i wier 
szopisie R o s e g a r t e n .  Obadwa dożyli  sędzi
wego wieku.

W .  B r y t a n  i i a .  Arcy-Xiążę M a r y m i -  
l i i a n  Austryiacko Esteński , który do wysp 
Angielskich przeds ięwziął  podróż  naukową i 
kunsz tową , p rzybył  do L o  n d y n u .  —■ Część 
w yp ra w y  do bieguna  p ó łn ocne go ,  nńocno u- 
szkodzoną została i zawinęła do ieduego  por 
tu Angielskiego nic nie wskórawszy; druga część 
iest  ieszcze na morzu , a niektórzy rokuią te 
ntu drugiemu oddziałowi większą pomyślność.

F r a n c y i a .  Stolics tego Państwa uświe
tn ioną  bardzo została chociaż na czas krótki 
obecnością N. Cesarza Rossyyskiego , Rróla P r u 
sk i ego ,  W .  Xięćia  K o n s t a n t e g o ,  i iednego 
z Rró lewiców Pruskich,  —  Radość z powodu 
ustąpienia woysk zagranicznych była powszech
n a ,  wszelako n ie  naruszono w n icz-m przy- 
ł t o y n o ś c i , co przy żywym duchu Narodu Fran- 
cuzkiego tem większy przynssi  zaszczyt iego 
charakterowi,  Lecz zato też wszystkie doni e
sienia zgadzaią się iednomyślnie  na t o ,  . i ż  
wszystkie woyska sprzymier ione  przez  cały 
ciąg pobytu  swoiego we F r a n c y i  zachowały 
wzorową karność i z jedna ły sobje przez  to 
powszechna  miłość i  szacunek.  —  W yp ła ty

należne Mocarstwom sprzymierzonym,  oznaczo
n e j  krótkich ratach sprawiły wielkie zamie
szanie i o trętwienie,  p rzez  hrak pieniędzy,  któ
ry się dał uczuć na gie łdz ie  Psryzkiey,  i u1*8'  
ły szkodliwy wpływ na wartość ahoyy kraio* 
Wych. Rupcy Paryzcy okazali p rzy  tey oko* 
l iczuości chwalebny patryiotyzin.  Zamiast chwy* 
cenią się planów egoistycznych i korzystania ż 
przykrego położenia R z ą d u , przyczynil i  
dzielnie do przywrócenia kredytu i l epsze /  
wartości akcyy kraiowych , p rzez  poczynione 
związki do zahupywania onych. Te n  zaszczytny . 
p rzykład ,  ożywiony i wsparty od R z ą d u , przy* 
niósł pewny skutek ; lecz nsylepszey i w tein 
przysługi  doznała F r :  n c y i a  od sprzymierzo
nych M ona rchów ,  którzy z szlachetną goto
wością odstąpil i  od umówionych te rminów,  1 
przedłużywszy ie , podali  sposobność F  r *~ż“ 
c y i ,  odetchienia i wypłacenia się bez  zatrzy
mania biegu handlowego.  — Marszałek C i a r 
k ę ,  wyszczegolniaiący się woiownik i Dyplo* 
matyk , były Minister  p rzychodów L u d w i k a  
X VI . ,  Bert rand de M o i e v i I i *  i Arcybiskup 
Pi o u e lis k i Kardynał  C a m b a c e r e s  zeszli ^ 
t ego świata. P rz e z  śmierć Kardynała został* 
F r a n c y i a  przy  iednym tylko Arcybiskopie > 
ponieważ  konkorda t  ze Stolicą Rzymską ni® 
przyszedł  ieszcze do skutku.

P r u s s y .  Do Nayiaśnieyszych O só b ,  któ
re  A k w i z g r a n  mieści teraz w swem łon ie ,  
przybyl i  także ieszcze W .  Xiążę  K o n s t a n t y  
i Królewic Następca t ronu Pruski .  —  Król 
mianował  Hrabiego L o t  t u m  je re ra lny ie  Kon- 
t roiorem przychodów i szefem Ministeryin® 
St a nu ,  zaś Hrabiego Chrystyiana 'de  B e r n -  
s t o r f f  Szefem Depar tamentu  spraw zewnęt rz 
nych, — Król podpisa ł dokument fundacyi 
dla Akademii w B o n n .

N i d e r l a n d y .  J e n e r a ln e  Stan]’ zaga i ł /  
w B r u x e l i i  t egoroozne  pos iedzenia swoie.

W ł o c h y .  Król o b o i e y  S y c y l i i  przy
był  do R z y m u  dla odwiedzenia  N.  Brata Swo
iego,  Króla Ra r o 1 a IV., a zabawiwszy tam cz*s 
n i e i a h i , powróci ł  do N e  a p o 1 u w towarzystw^® 
Swoiego  Brata.  —  Xiężna  Parmeńska powró
ciła znowu do stol icy,  po podróży  przedsiC'  
wziętey do A n s t r y i .

K r a i e  Z a e u r o p e y s k i e .  P e i s z w a  
zacięty nieprzyiaciel  A n g l  i i , poyinany ma fcydz 
w I n d y i a c h  w s c h o d n i c h .  Drugi  nieprzy
iaciel ,  R a d s z a  z N a g p u r u ,  był iuż w ic^ 
r ę k u ,  ale ńa drodzę do więzienia , uciekł. 
Kraie B a r b a r y y s k i e  nawiedza ciągle moroW* 
powiet rze .  Nowy D e y  A l g i e r u  ma byd* 
biegłym w swoim zawodzie ,  równie  iak i zg®' 
dnym względem Narodów Europeyskich .  k a 
miennie  dot rzymuje traktatu z S a r d y n i i ? *  1 
stara się nadsdź handlowi Angielskiemu n a / '  
większą rozciągłość.  Dla  tego  te ż  Pol i tycf
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^oKuja ian trwalsze Panowanie ,  aniżelj było p o 
przednika iego.  W o y n a  w A m e r y c e  ucichła,  
*ak zazwyczay dzieie się w porze  dzdzystey. 
Wszystkich cwaga zwrócona na wielką wypra
wę Hiszpańską, która nadać raa i nny obról  in- 
jeressóm tey części Świata. Król P o r t u g o l i t  
1 B r a z y l i i  pozwoli ł  Szwaycarskiemn Rządo
wi Kantonu F r y b u r s k i  e g o  założyć osadę w 
B r a z y l i i  pod warunkami korzystnemi.  —  
Brólf| H a i t y c k i ofiarował rywalowi swoifey 
P ° t ę g i , Prezydentowi  B o y e r o w i ,  mitrę Xią-  
4<ł°ą > iako ceBę poddania s ię ;  lecz B o y e r o- 
w > zdaie się dogodnieyszem bydź krzesło P r e 
zydenta. Zamek H e n r y ,  zawiereiący wszyst
k ą  skarby Jego  Murzyńsko-Król.  Mci zapalony 

p iorunn,  sp łonęł  wraz z ie g°  szwagrem. — 
wyspie S. H e l e n y  uknovv;Hno spisek ce

lem uprowadzenia  tamecznego więźnia , ale 
dosyć wcześnie odkryty został i zniweczony.  
^o«zyniono urządzenia , sby podobne  przy
sługi uczynić na przyszłość tein bezwładniey-
•zem i.

W y s p a  S .  H e l e n y .

N i e m i e c k a  g a z e t a  p o w s z e c h n a  u- 
•nieściła poniższy list z L o n d y n u  datowany 
dnia io.  Listopada , według  którego rzecz o 
rozgłoszonym spiska ub uprowadzenie  B o u a- 
p a r l e g o  z wyspy S. H e l e n y  inną przybie
ra postać.

Z  L o n d y n u  d .  to .  L isto p a d a . — . W c s o -  
ray narobi ły powtórn ie  wiele rozruchu roz-  
msfte szalone wieści,  to o ucieczce B o n i -  
p a r  l e g o ,  to o iego śmie rc i ,  to znown o re 
wolucyjna  wyspie S. H e l e n y ,  czyli o odkry- 
łey kor respondencyi , '  utrzyiny waney z P a r y 
ż e m ,  R z y m e m  i t. d. ; a raczey mieszczanie 
starego miasta L o n d y n u , podchmiel iszy so
bie dnia wczorayszego n Lorda - Majora na 
b ies iadz ie ,  nspróźno nałamali- sobie głowy 
przy butelce  nad wiadmościami zawartemi w 
°slatnich listach urzędowych,  nadeszłych z wy- 
sPy B. H e l e n y .  Cała historyia kończy się 
r>a tem : S lop M u s a a i t o zawinął  zeszłey
Niedziel i  do P o r t s m u t u ,  i zarzuci ł  kotwi- 
®ę o godzin i e t rzeciey z południa.  Kapitan udał 
s‘S z depeszami do L o n d y n u ,  i całkiem wy
godnie przybywa w Poniedzia łek  rano.  Osa
dzie okrętowey ( iak się to ze wszystkiemi o- 
krętatni, przycbo-dzącemi z wyspy S. H e l e n y  
dziać zwykł®), zabroniono na pie rwsze 43  go
dzin mieć związek z brzegiem, a zdawca spra
n y  Portsmntski  dowiedz ia ł  się z a p e w n e  
P r z e z  t e l e g r a f y ,  od slcpu M n s q u i t o ,  że 
Grzędowe listy, p rzywiez ione przez  Kapitana, 
*? wielłtiey wagil Trzey  Ministrowie znaydu- 
ł?cy się teraz właśnie w L o n d y n i e  ozjtaia 
Wspólnie depesze,  czyli  s k i a d a i ą  t a k  z w a 

n ą  R.adę  g a b i n e t o w ą ,  nie wyprawiaią ża
dnego gońca , nikomu depeszów tych nie u- 
dzielaią , nikt nie wie urzędownie aui słowa 
z treści tych listów;— a przecież w całym L o n 
d y n i e  gruchło na r a z ,  iż coś osobliwszego 
zdarzyło się na - wyspie S. H e l e n y .  Tym 
sposobem przypuścićby wypadało , iż Kapitan 
slopu M u s q u i t o zdradzie musiał to wysokie 
zaufanie , htóreus go obdarzyć musiano, udzie- 
laiao mu treść depeszów taiemnycb , i wy
gadać się, z taie:nnicą ! Ostatnie rzeczywiste 
listy z wyspy S. H e l e n y  datowaue są d. i3.  
W rz e ś n ia ,  lecz tawiera ią  to tylko , że w t e n 
czas zatrudniał  się gor l iwie  P .  H u d s o n  L 0 - 
w e  przyspieszaniem budowy nowego p o 
mieszkania dia B o n a  p a r  t e g o ,  które ma.bydź  
z większeini daleko wygodami ,  i że wyieżdzał  
codz iennie  konno do L .on gw o o d  u, dla zachę
cania ro b o tn ik ó w ,  a B o n a p a r t e  nie chcąc 
się z nim spotkać , siedział  w obwodzie  da w 
nego pomieszkania L o n g . w o o d z h i  e g o .  Eska
dra złożona z okrętu l in i iewego,  i z 7 małych 
okrętów woiennych  , fregat  i s lopów , stała 
spokoynie na swoich stanowiskach , i broni ła 
przys tępu do wyspy każdemu okrętowi.  Kto 
n ie  tak łatwo uwierzyć  może w odkrycie korre-  
spondencyi ,  utrzyiny waney między Wyspą S. H e- 
l e n y  a miastami Europeyskiemi  : P a r y ż e m ,  
R z y m e m  i t. d. , nie poymuiąc, iskimby spo
sobem bez pośrednic twa  Rządu Angielskiego 
mogła przyyść da skutku, temu roi się w g ło
w i e ,  że osławiony Lord C o c h r a n e  pokazał 
się z nowo wynalezionym statkiem parowym 
z tey strony wyspy S. H e l e n y ,  gdzie nayT 
większy wiatr  pędzi ,  aby od wirów ze wszyst
kiemi mschinami zgrucbptanym został przy 
ska łach ,  które tam są tak pros top adłe ,  iak 
wieże kościelne.  Gazeta T i m e s  nadmienia 
nawet  o p o gł osce ,  iakoby ch irurg O ' M e  a r a  
oddalony był ze |  służby dla t e g o ,  iż miał 
t w ie rd z ić ,  że H u d s o n  L o w e  namawiać go 
chciał do otrucia B o  n a p  a r  t e g o .  £da ie  się 
p r a w i e ,  iakoby część boiaźliwych między An
glikami , nie mogła ieszcze przyyść do s ieb ie  
z przes trachu ,  którego ich nabawił  ów le w  
te raz okuty. Nie  ma nie tak dziwnego , cze- 
goby nie mogli przypisać uwięz ionemu ,B o- 
n a p a r t e m n .  Liczba tych boiaźl iwych iest 
wprawdzie  nieznaczną , l ecz zazwyczay nay- 
gwał towniey krzyczą lękl iwi ;  Maż maiący siłę i 
o d w a g ę ,  sjedzi spokoynie.  Rząd  nasz śmiele 
się z  tey t rwogi  i wrzawy,  która tylko z 
śmiercią B o n a p a r t a g o  Ustanie, i postępnis 
swoim stałym trybem co do- śródków ub ezp ie 
czających. —  PrzypiscJ; d. to. L isto p a d a  tir 
m teczor. Umyślnie czekałem na dzisieyszs 
gaze tę  K u r y i e r a .  Wczora y  napisa ł ;  ,,1'yle 
dano do poznania.  ( so m ubh ka s  tra n sp ire d ) , 
że  korrespondencyia  między n ieklóremi oso-
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hami w P a r y i o ,  R z y m i e ,  i  t. d. względem 
uwoln ien ia  E o n  a p a r t e g o ,  odkrytą zosta
ła. “ Dziś nie miał i nie wiedział  co więcey 
dodać , prócz , ,że w pewney odległości  od 
•wyspy S. H e l e n y  widziano czasami okręty, 
których okręty Angielskie dopaśdź n ie  mo
gł y ,11 W ię e e y  nie dali mu do poznania  ie- 
go donosiciele , a gazety oppozycyyne  , które 
dnia wczorayszego wyśmiały allartnistów , zo 
stały niezbitemi.  Oczywistą dla dosSrzegacza 
ies t  rz e c z ą ,  i ż < przywołanie  do Rady Gabine- 
towey jener-alnego Aktuaryinsza ( A t t o r n e  y)  
i  j enera lu ego  Prokura tora ( S o 11 i c i  t o r ) ,  obu 
Królewskich Radców prawa,  którzy innemi ra 
zami , przy nadsyłaniu listów urzędowych w 
przedmioc ie  po l i t ycznym ,  nigdy wzywanymi 
n ie  bywaią , domniemywać się każe o po t rze
b i e  złożenia Rady prawney.  M oż e  żądano od 
nich,  aby dali zdanie  swoie względem odpowie
dz i  Sir 11 u d|sąo n ą-Ł o w e , co do okol icz
n oś c i ,  o które przez  Doktora 0 ’M e a r a  obwi
n ionym został. Prawda ,  że gdyby ieszcze ktoś 
inn y  w A n g l i i  obwinionym b y ł ,  ( w e d ł u g  
aktu pa ilamentowego , wszelka pomoc dana 
B o n a p a r t e m u  do nyścia iest  główną zb ro
d n i a ) ,  tedy opiniia Królewskich Radców 
prawnych byłaby i w tey mierze potrzebna ; 
a l eż  sam Lord M e l v i l l e  nie mógł rozirzy- 
gać rzeczy,  bez uprzedni ego  naradzenia się, z 
drugimi Ministrami , przynaymniey byłoby to 
przec iwko etykiecie Minisleryialney.  Tym cza
sem w j s p a  S. H e l e n y ,  iako morska posada 
woyskowa , i iey G ub e rn a to r ,  iako U rzęd n ik ,  
podlega  bezpośrednio  Admiralicyi i Sekreta
rzowi  osad ,  Hrabiemu B a tb  u r  s l o w i.“

W e d ł u g  gazety Londyńskiey M o r n i n g -  
C h r o n i c i e ,  cała ta okoliczność ma się iak 
ua s l ęp u ie :  J e n e r a ł  B e r t r a n d  pisał p rzed
nieiakim czasem do mieszkaiącey we F l a n -  
d r y i  hrewuey małżonki swoiey, prosząc ią o 
książki , iako środek przec iwko melancholi i .  
Dama tą prosi ła Ministrów Angielskich o p o 
zwolenie  do dogodzenia temu żądaniu ; na co 
Otrzymała odpowiedź,,  że ssmi poślą tam zasób 
pism do czytania.  Lecz gdy to nie itastapiło ,  
uproszono P. B r a s k ,  Kapitana okrętu L u z y- 
t a n i i a  ( k t ó r y  w miesiącu Czerwcu odpływał  
do wyspy S. H e 1 e n y ,  i sain ogłosił  z D e a ł u ,  
że  wszystko c o iy ,  ihu p o w i e r z o n o ,  zabierze i 
odda rze te ln ie  tam, gdzie  i do kógoliolwiekby 
przezna cz ono) ,  aby wziął pakę książek i dzien
n i k ó w,  i odał ią P.  F o w l e r o w i * )  wraz z 
l istem, w którym tegoż P.  F o w l e r a  proszono,  
ażeby książki i dzienniki  doręczył  nudzącym

*) Tego P  F o w l e r a  wymienił Jene ra ł  T ie r -  
t r a n d  w swoim liście ,  pisanym do Hrabiego 
L a s  O a ?. e s ,  a umieszczonym w gazecie Loa»
dyńsldej >1 o r  n i  a g  - C  l i r  on i c ' le .

się mieszkańcom Longwoodzkim.  Atoli  Kapi- 
tan B r a s h  oddał  to wszystko przez P. Th. 
R e a d a ,  iako rzecz  bardzo ważną ,  P. H u d s o 
n o w i  L o w e ,  ażeby przez to zalecić mu się 
do przewożenia  żywności z przylądka.  — ,uV'lft 
tern kończy się wszystko (p i s z e  gazeta Mor -  
n i n g  - C b r  o ń i «1 e ) ; a przecież  trudno,  aby 
kto chciał  twierdzić,  iakoby strasznego więżni® 
uwoln ić  można książkami i dziennikami- —’ 
Przy iac ie l  na wyspie S. H e  1 e n y (P. F  o w I e r) 
do którego  list adressowano , który atoli 
do owego czasa o niczern n ie  wiedział  , słu
chanym był przed  Zwierzchnością ; a lubo 
n iewinnym iest zgoła , i lubo list pisany był 
ręką nieznaney mu osoby, przec ież  g-o pewnie 
odeślą z wyspy ,  aby zmyślonemu spiskowi 
dadż ważną pos tać .11

Na to dziennik Londyński  K u r y  i e r  (mi4" 
u y  powszechnie  za organ Minis trów)  pyta się 
g tz e ty  M o r n  i n g  - Ch r  o n i c l  e , (k tórą  nazy
w a :  „gazetą Dworską wyspy S H e l e n y . “ ) 
z i akiego to źródła zasiągnęła tych wiadomo* 
ści tak zwanych autentycznych ; czyli nie przez 
ślop M us q u i t o , oprócz k tórego od dnia 7»° 
Listopada żaden inny okręt  od wyspy S. H e 
l e n y  nie p r z y b y ł ?  —■ Dałey zapewnia  K a* 
r y i e r ,  że od czasa przybycia ślop u Mus-  
q u i t o ,  w Biurach Minist rów osobl iwie zaS 
w Admiralicyi uwaźaią więeey ruchu  aniżeB 
kiedy od odstatniey wo y n y ;  że dnia 8go wie
cz o re m  po odprawieniu  Rady Gabine lowey nad
listami nadeszłemi z wyspy S. H e l e n y ,  wy
słano gońca do Lorda C a s t l e r e a g h a  do A* 
k w i z g r a n u ,  i że wkrótce wyślą z An g U *  
65o ludzi  dla wmocnienia osady na wyspie 
S. H e l e n y .

P r z y i e c h a i i  d o  L w o w a  o d  d n i#  i .  d o  8. Grncłm*-
W . Buchowshi Felis., z Malczyc. — W. by* 

strzanowski , z Polski. — W - BłażowsUi Baron , t  
Czerniewic. — JW . Cetner Hrabia, ze Swirza,
W .  Gozdowie* Kazimierz, z Sanoka. — W . l le rbc r tr  
O. B. R o tm is t rz , ,  ze Złoczowa — W . Mo tyczyński r 
a 7.0tkwi. — W . Szydłowski były G. Tlossyyski KŁ 
pitan od gwardyi , z ilossyi, — W. Stefanowicz ,J°' 
zef, z Polski. — W. Skrzynecki Józef- z Janowa-y- 
W. Skrzyński E razm , z Rzeszowa. — 3 W. S tarzyń
sk i Hrabia **z Koltowa. — W . Uruski J a n ,  zc Zl°' 
c-zowa,. — W. Winiaski Ign acy ,  z-Przemyśla.

W y i e ć h a ł i  z e  L w o w a  o d  d n ia  i ,  do  8. G r u d o 1'1

W . B orsary  Ferdynand , do Malczyc. — 
Brześeiański , do Sambora. —- W.. Bobrowski
mistrz Polski do Tarnopola .  — W. B e r e z o w s k i  
z e f ,  do Bossyi. —• J\V. Humnicki Stanisław 
do Sambora. — W- Ignieki, do Rossy i. —- 1
Komornicka H rab in a ,  do Przemyśla. — W. Op*cV 
s k i , do Bossyi. — W . Pawłowski J a n ,  i W . • 
gocki F e l i s ,  do Złoczowa- — W,. Bo.manwil JoZy* ♦
do Sanoka. W . Rylski Józef ,  do Żółkwi. —‘  ̂
W orcnicclii Xiążc , do K oltow a.


